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POSŁA 1NFLANTSKIEGO,
na SefTył Seymowey dnia 16, Września 1790. R.

0  nieb efpieczeńjl wie Elekcyow, potrzebie Najłepflwa, i konieczno• 
h i zapytania Jię Narodu co obiera? i co Seymowi Jla•

1 m nowie każe.
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NAYIASNIEYS2Y KRÓLU, PANIE MOY MIŁOŚCIWY!

PRZEŚWIETNE SKONFEDEROWANE RZEPLTEY STANY!

nr-U- ak głęboko iefł wyryte w fercach Polakow przywigzame 
cło w-lności, ii nietylko to, co ią gruntownie Hanowi. ufiłui$ 
zachować i utwierdzić, ale i u/ławy nawet tyła klęfkami za Oko- 
dli we uznane, to ieA Elekcye, dla tego, że chlubne teyze wolno
ści nofzą pozory, oddalić na zawrze wahaią fię i trwogą Skła- 
daymy na y przód Naywyzfzęmu d/Jęki, i z fprąwę tak wielksey 
wagi pozwala nam roztrzgfać w pokoiu i zgodzie, iż tłum obce- 
go nie otacza nąs zołnierflwa, ze Polak uuiefipny zapalczywo-
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scia, nie oflrzv broni na fwego wfpół-ziomka; dztęknymy mó
wię Nay wyzfzcmu, ze Naród zebrany w twoich pełnomocni* 
kach, fzuka źrzodła niefzczęść oddalać, i to, co być moie Rze- 
czypofpohtey fzkodliwego, co pożytecznego, wazy na fzali roz- 
fądku i obywateldwa* N ayiaśnieyszy PANIE! mów ć o przy* 
fzłym Królu w obliczu W> K, M ci, iefl to przypominać Jemu, 
żeś ied śmiertelnym, a fcrcom nafzym zadawać ten *al, który 
bodayby nie my, ale potomkowie nafi z d a ty  tak drogiey iak 
naypoźtiiey uczuli: wcześnie atoli zaradzać kl^fkom , które 
W przyfzłości Rzeczpofpolitę trapić mogg, iefl to zaradzać dogo
dnie zyczeuiom dobrego Króla, który po zgonie nawet fwoim 
chce czuwać nad Narodem, i któremu wfpomnkuie przefzłych 
trofkow i niefzczęść nic bardziey flodzie nic może, iak nadzieia, 
iak pewność, ie Naród tak Jemu luby, iuz podobnych znofić nie 
będzie.

Ważne nader pytanie zadaiemy i fobie’ i Narodowi, 
którego woli badać fię chcemy : Czyli Pojlkama zodać przy burz
liwych Elekcrach, czyli tez przy fpdkoyney Sukcefifyi? Pytanie, 
w  którym roztrzęfnąe należy: Czyli Polacy miewali prawdziwie 
wolne Elekcye? Czyli Pollka fzczęśliwfzą była pod fpokoynym 
nadępdwem Królów, czy w śrzód Elekcyi? Czyli w nadaney 
kraiowi wolney i befpieczney Kondytucyi lękać fię należy o wol
ność przy Sukccffyi Tronu prawami ściśle okrcśloney, i !czyli wol
ność i niepodległość Narodu przy naylepfzey nnvet Kondytucyi, 
odąć fię mogą w śrzód burz i zamiefzan, które bezkrólewia cią
gną za fobą? Kwedya pierwfzy raz w Stanach roztrząfana, ale 
którę uwaga, przykłady, pamięć klęfk nafzych, i pilma świa
tłych, i Cnotliwych Męzow, Krafińfkiego Rifkupa Kamienieckie
g o , Kołątaia Referendarza Litewfkiego, Morikiego i innych, 
przekonaniu dodępne powinny były oświecić umyffy. Wiado. 
mość dzieiow byłaby niepotrzebną, gdyby i w cnotach, i w błę
dach upłynionych wieków nadępne z onych nie czerpały nauki. 
Poftawmy obraz PoKki pod fpokoynym nadępdwem Królów,
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obok obrazu iey pod niefzczęsliwemi obieraniami. Rzućmy oczy 
na nayświetnieyfze Narodu nafzego Epoki, fpytaymy fig fiebic 
ftm ych, kiedy PollŁa była naybardziey potężną, fzczgśliwą, 
wolną, kwitnącą? Kozdy mi odpowie, źc pod rządem drogie
go Jagiełłów plemienia* Kto nadal Narodowi naywięcey przywi
lejów i wolnoścr, mkt nie zaprzeczy, ze Jagiełłowie, tak iefl, ci 
Jagiełłowie, którzy porzucili fiamowładztwo PanftwTwoich, zę
by przywodzić ludowi wolnemu, żeby granice iego rozprzeftrze- 
nrć, fwobody powiękfzyć, zafzczepić światła i nauki, wfkrze-- 
fie przemyli i bogaćlwa, ci mówię Królowie, którzy przez dwie*

- ście blifko lat naftępuiąc bez przerwy, nic utworzyli defpotyzmu, 
i owfzein w ładzy fwoiey od/ląpili Narodowi: z niemi fzczęśli- 
W03Ć, wziętość Narodu, fpokoyność wewnętrzna zfiąpiły do 
grobu; zaczęły fig Bezkrólewia i Elekcyc, zaczęły fig przewodze
nia i fakeye moznowładzcow, czyli, iak ich nazywano, Panów, 
i flufznie, bo oni panowali, bo oni o Tron z pofironnemi robiąc 
ffy marki, kray nifzczyli, ale fami wzrafiali w urzędy, kredyt i 
bogaćlwa, bo oni iedni znayduiąc korzyść fwoią w Elekcyach, 
2wodzili Szlachtę ubozfzg, wyfiawuiąc im Elekeye, iako nay- 
świętnieyfzy zafzczyt wolności, pod czas-, gdy oni fami f/afo- 
wali tym zafzczytem; pod czas, gdy Szlachta omamiona ich 
wielkością, uigta datkami, lękaiąca fię prześladowań, fzła ślepo 
za niemi, i iak nas uczą Kronikarze, nie umiała częftokroć na
zwać inr-enia tych, których Królami fwemi wykrzykiwała*

Przcbieżmy w krótkości cięg Bezkrólcwiow nafzycb; odpadłe 
Prowincye, zntGczonelinafia, krwijobcg,krwią obywatelfką- zbro
czona wolna ta ziemia mówiącemi fą ich świadkami: zaraz po 
wygaśnieniu fzczepu Jagielionlkicgo, Szlachta podzieli Ta fię na 
partye Panów, z których kozda w miarę obiecywanych fobie zy- 
fkow, utrzymywała fwego pryncypała, pofironne Narody za. 
czeły fię do tey inJcfzać Elekcyi, Poiło wie ich podawali Kandy
datów, między inneuii Cefarz Turecki podał za Kandydata do 
Korony Irymala Uchanikicgo. Namnożyło Jig było. powiada
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Bieliki, wiele praktyk i fiufipicyi między ludźmi, ho Poflowit Cudzo* 
ziemficij iezdzili po Poljzcze i po Litwie wfizgdzie, od dotnow do do- 
mow Szlacheckich pieniędzmi fiypiąc, a drugim tez lifty daiąc, i ofe- 
inicanii karmiąc♦ Gdy przyfizedł dzień Elekcyi, mówi daley Bielfki, 
zhroyno iah do potrzeby fig nagotowali, i owi do Grochowa, n 

zwykłe niieyfcafig ziechali, tamie, aby fig z  fiobą znali i wiedzieli 
kto z  kim iejt. paw tykał i fiobie za czapki, i do przyłbic choinki; ci, ro 
byli zjlromj Henryka, gdzieś poyrzał po polu, wfizgdzie fiaty tfice 
ufizykowane, działa zatoczone. /a/co oztfo właśnie do potrzeby, 

ffz/o/o fig do niczego dobrego♦. Zręczność Monluka, 
pieniężne z Francy i pofiłki, przemogły nakoniec innych Kandy
datów. Po wy iści u Walezyufza z Polfki, Polika bez Wodza, bez 
rządu rozdzierana była nowemi niezgody, Tatarzy korzyBaiąc 
z Bezkrólewia, wpadli na Podole, i ę ę* tyfięcy ludzi w niewolę 
zabrali, Tym  czafem Naród zatrudniony był Elekc) ą , fpory 
między Senatem i Stanem Rycerfkim orężem roztrzygnione byó 
miały* Prymas chcący oddać Koronę Poldcą Cefarzowi Maxy- 
milianowi, ,oddalił hę z niieyfca obrad, fłrzelbę kolo fwe ofa- 
dził, f/yki w polu poczynił. Przemogła atoli Brona Stefana; 
Król ten odważny i śmiały, zamknął niewczefną śmiercią, i 
krótki ciąg pomyślnego panowania, i ciężkie fwoie zgryzoty*

Na poprzedzaiQCvm Zygmunta III. obraniu nienawiść dwóch 
możnych Tanów Zborowifkiego i Zamoylkiego Bała fię rozdzielenia 
całey R/eplitey przyczynę, nie hciał Zborowfki Zygmunta dla tego 
jedynie, że go Zatnóyfki życzył, i tak to częfłokroć w Rzeczachpo- 
fpohtych bywa, że iię Iprzeciwiamy rzeczom nie ula tego, ie fę 
złe, a>e ze ie podaie nieprzyjazna nam osoba; w oczach człowie
ka zaślepionego zazdrość^ » nienawiścią luba nawet znika Oyczy* 
zna. Zborowłcy przyprowadzili z fobę ro. tyfięcy zbroynego 
żołnierza, nie byli powiada Ui/łorya, i inni Panowie bez woyjka tak 
dalece, iak gdyby Kro! przy/zły miał być na woynie obrany, a od 
zwycięzcy zwyciężonym nadany.
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Zborowfcy w gniewie i zawziętości nie pohamowani, po. 
budza^ Szlachtę do fpiflui i rokofzy* Pięć niedziel fpory dwóch 
Familii zatrzymywały Naród cały do obrania Króla zgromadzony, 
i toż to można nazwać wolnością? i za fakiemiz to wzdychać na
leży Elekcyami? Władyflaw IV. nayfterfiy Syn Zygmunta mę- 
ztwem za życia iefzcze Oyca wflawiony, dość zgodnie na Króle- 
wlkie wyniefiony był doAoiehflwo. Trzydłuifze Re/krcMewie po
przedzaj e obranie Jana Kazimierza nayokrmmeyfzemi oznaczo
ne było k ęfkami- Bunt Kozacki długo tłumiony pod czas tey po. 
ry wybucha, woyfka PoJfkic podwakroć zniefione, obydwa Het
mani wzięci w niewolę, wyznaczeni Reymentarze między f  hą 
niezgodni, b^z ftoczenia bitwy opdścili pod Pilawcami woyfko, 
oboz, działa i fprzęty, a Tatarźy fami na 200. flo tyhęcy niewol
ników wyprowadzili z Krairn Zuaiome nam niefzczę^liwe Jana 
Kazimierza panowanie, pa {To wał fię lat 20. z zewnętrznemi, i 
wewnętrzemi nieprzyjaciółmi, ofwobodziwfzv Krav z woien i 
zam eUari złożył Koronę, która mu zbyt długo ciężyła na fkro- 
niach, przedał panować, ale nie przeflał czuwać nad Narodem, 
nie przeflal go prze/lrzegać, przepowiedział w Mowie fwoiey przy 
Abdykacyi, wfzylłkie klęlki, które późniey na Naród Jpłyneły, 
przepowiedział podział Pollki, życzył Bezkrólewiom zaradzić, ale 
wfluchanym nie był.

Obranie raptowne Michała przypifać należy trudności w po. 
godzeniu lię z fobg dwóch partyi Xięcia NeyburiVego i Lotaryń- 
fkiego, wzięto na prędce Michała Korybuta; niefmak, zazdrość, 
i pogarda możnych dla Kfóla, którego oni jdzili byćmiżfzym 
od (iebie, dla tfego, że był ubożizym, mefmak mówię, prywatnych 
Panów puhlicznemi (-znaczył łię niefzczęściami, zerwany zaraz 
Seym Koronacyi, zerwany i naflępny. Prymas przez rozeftane 
po Prowincyach Ldły, buntuje Szlachtę, a Ccfarz Turecki ko. 
rzyftaięc z tych niezgod, b erze Kamieniec i Podole, i 22. tyfięcfe 
Czerw: ZtK nakłada haraczu na te woln§ Rzeczpofpolitę, na tych
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wolnych Polaków, którzy i flratg Prowincyow, i hańbę i więzy 
znofić mufieli, dla tegoy ie fig przcdnieyfzyro Panom Elekcya
d o la  nie podobała*

Po zgonie Michała, Hetman Sobrefki na czele kilkudzie- 
tyfięcy zbroynych kreick, zyflwł zgodę i dobrowolność refzty 

Narodu, wiele uczynił dla flawy oręża Polfkiego, nic dla pożytku 
Rzcczypofpohtey; zlepił do grobu flawny, lecz ani kochany, ani 
żałowany.

Zamiefzania, nieporządek, zniewaga Praw, ircilk Oby- 
watelow łiinicy niż kiedy dały j(ię Rzeczypospolitey uczuć pod czas 
nallfpnego Bezkrólewia y pierwfzy raz na ow czas zerwany Seyni 
Konwokacyiny, przez Pofla 600. Talarami przekupionego, woy- 
iko wodzom Twoim wypowiada pofluTzenilwo, i domy Obywa. 
tcUkie plondruic i ciemięży , w Litwie Obywatele wftępnym z To* 
bą woiui^ boiem. Naród na mieyfcu Elekcyi zebrany rozdzieli! 
fię nt partye., fłrzelaniam ordy, i zaboyrtwa poprzedziły oglo- 
fzenie dwóch Królów, Augtift picrwfzy rtanął w PolTzcze i odda. 
Jił Kontcgo. Przyzwyczajeni do Elekcyow Polacy za życia nawet 
panuijcego Króla, obrali fobio drugiego,.ten znowu oddalony, 
pjDŹaiey po śmierci Angufta II* głofami całego Narodu wezwany 
był do Tronu, lecz te tak uroczyfle, tak 2godnc obranie prze- 
mogły woyika, pieuiędze Mofkiewikie, i układy obcych C7abme- 
tow. Zrywanie Scymow, gwałty na Trybunałach, rozwiązłość, 
zbytki, przewodzenia obcych i fwoich przygotowały kljlki, które 
Pollka za dni nafzych pouiofla.

Ten iefl w krótkości obraz Elekcyow, Elekcyow w których 
nigdy prawie ziednoczona wola Narodu, lecz obce intrygi, i fakcyc 
możnych Panów nadawały Królów, Elekcye które nigdy bez za- 
miefzania, nigdy bez flraty Krain nicodprawiły fię? tak dalece, 
iż kroby chciał , pifad dzieie nicrz|du Polikiego, dziele nicfzczęść,.
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które PoKka ucierpiał*, mufiaffby napifać Hifioryę Interregnow, 
Ale ci co przeciw Sukcofiyi i pif*§ i mówią, żeby tą bardzicy 
ohydzie, wmawiają, ic Sukccffya i Defpotyzm iert to wfzyfłko ie- 
dno. Łatwo bardzo powiedzieć, ze Kroi Sukcefifyonalny opanuie 
Woyflco, zabierze Skarb, zagarnie Trybunały, ia powiadam, że 
nie zabierze ani Woyflw, «ni Skarbu, ani fprawicdliwości, bo 
mu tego niedopuści Konfłytucya wolna, bo mu tego -niedopufzczf 
Prawa., i cnota Polakow. Zkądże tak zła opinia o nafłępcach 
nafzyeh, ie oni dobrowolnie iść będą pod iarzmo, żc oni równie 
iak my życia i majątków nieść nie będą przy świętych wolności 
Prawach? I któż ieii ten, ćo tak źle myśli o Synach i Wnukach 
Twoich? Pletnie nafze ieft zapewne dobre, ale powiadam, że 
naflępnie hędzie icfzcze Jepfzc, zadanie utworzony itiź Konfłytu* 
cyę, fzanować, Ruchać, i bronić iey będzie, a światła co z lata
mi wzmagać fig i rozfzerzać będę, te światła mówię które uczą 
Człowieka, że nie do iarzma ale do wolności T ę zrodził, fpn- 
wią, ie Polak nie ścierpł ani wręczonego Tyrana, ani takiego 
toby i bez Korony nawet nad równość wznofić ważył fię. Więcty 
powiem,, pragnę Sukcefłyi dla zachowania famey nawet wolności, 
bo Król Prawami okryślony, bez rozdawnictwa Starofiw, przy 
Elekcyi czynnieyfzych po Województwie Urzędów, mniey z Suk* 
ccfTyą nawet grozi wolności niż'zamiefiania z Berkrolewiow wy
nikające. Laccdemonczykowie ten lud, którego żywiołem była 
wolność i woyna, mieli nafłępnych Królów, zachowali iednak 
tg wolność do ofłatka, i uieutracili Jey, tylko razem z dolmenu, 
życiem, z imieniem Twoim. Cezar Hetman woyfk Rzymfkich bez 
tytułu Króla uciftioł iarzmem Rzymian i świat cały } Kromwcl po
trzebował Bezkrólewia, żeby wywrócić Prawa i fwobody Angiel- 
fkie i bez tytułu Króla dać fię Tyranem. Polacy nic lękaycie fię 
Imion, i Tytułów, ale Jęksycie fię rzeczy i fkutkow, nie wfpie- 
raycie wolności wafzych na EJckcynch, bo wątła podpora; nie 
Sukccfiya, nie Tytuły wywracały święte wolności Ołtarze, ale wy* 
wracał ie nierząd, (każenie obyczaiow, podłości, i odflępicnie cnoty.
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Rzućmy oczy na wfzyfikie w Europie Krolefiwa, j któreż po
wierzyło i całość Prouincyi fwoich, i fpokoyność Obywatelow na 
burzliwe Bezkrolewiow koleie? Patrzmy, Anglia, ten Naród klaffy. 
czny eo do rozumney .wolności, ten Naród ?co Królów fwoich fądzi 
i karze, Tron zabelpieczył Sukceflyg. Fraucya pr/ez tyle wieków 
znolzgca iarzmo niewoli , dziś gdy le fkrufzyła, gdy nieznane 
fobie dotgd bóftwo wolności z zapamiętaniem i zapalczywościg 
obiela, gdy potargała wfzyfikie iednowładwa więzy, gdy utwo
rzyła Ryjcjd nowy i dla wfzyftkich wolny, pytam fię wśrzod tylu 
odmian, wśrzod nayzapalczywfzych nniefień, czy przyfzło jedne
mu Francuzowi.do myśli proponować Tron obierczy ? me, żadne
mu, żadnemu z tylu milionów Obywateli, a My między filnemi 
położeni mocarflwami, zechcemyi zofiawić to ziarno niezgody, 
z któiegoby ogromne Cefarflwa pouczone dziś z fobg korzyflać 
miały? Gdyby Elekcye pożyteczne były Polfzcze, gdyby zabe- 
fpieczały Jey całość i fpokoyność, fUrałażby fię jMcfkwa w czafie 
przewodzenia tu fwego tak fihiie kardynalnemi obwarować ie Pra
wami, zabefpicczyć Gwarancygi warunkami iak nayuroczyflfzemi? 
nie zapewne, ale wiedziała że Bezkrólewia były zrzodłem żarnie- 
fzan w Polfzcze, że Bezkrólewiom winna była przemoc fwg w Pol* 
fzcze , ze podczas Bezkrolewiow wprowadziła pierwfzy raz woy- 
lka fwe do Polfki, i iuż ich więcey nie wywodziła, żc miefza- 
nie fię Jey do Eiekcyi Królów najfzych flużyło Jey potym za 
pozor do tworzenia pretenlyi do Prowincyow Rzpltcy, dla tego 
Mofkwa Elekcye iak nayniocniey zaw*rvowała. Tak iefi, ifeyła 
pozoru tego do zabrania nam kraiu, i czytam wyrazy Jey w nocie 
przy niefzczęśliwym Zaborze Polfur podaney, takie la: Pofenrye 
fąficdzkie Polfki były tak częjło wciągane w Zcitiriefzama, które 
w niey wzniecała wigkfza część Bezkrolewiow, ze pamięć na nie przy* 
tnufita ie do zatrudnienia fię inferejfątni Pcińjłwa tego, u) tenczaj 
kiedy po śmierci Króla AuguOa Ili. Tron ffigo wakował. Wy
wodzi potym iak życzliwie i frezerze ftarała fię Mofkwa wpro
wadzić fpokoyność i porzgdek-do Polfki, i iak krnąbrnie Polacy
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przefzkadzali Jey w tak zbawiennym dziele, i tak daley mówi,
a gdy bezprawia wfzlkiego rodzniu nierozdzielne od łakiey Anarchii

pociągnęłyby niezawodnie z fobą zupełne rozprucie tego , 
gdyby iejzcze cokolwiek dłuiey trwać miała ; przeto fqjiedzkie - 
cye korzyJlaiąc z  Jzczęśliwey przyiaźni. która teraz iejl między nie-

mi,a maiąc znaczne pretenfye do wielu Dzierżaw Rzpltey, których 
niemogą zo/ławić lofowi podobnych przypadków ( to irjł Bezkrolewiow)  

w przyfzłych czafach, przedfiewzieły i poftan fobą dziel
nie popierać fwoie Prawa i pretenfye prawne do dzierżaw .
Macie tedy dowody N. S. klffksmi flwierdzone, że Bezkrólewia 
fluiyły nawet za pozor do zabrania Prowincyow Rzplitey, żo 
Molkwa oczywiście widzieć daie, że grozi zupełnym Królefiwa 
rozpruciem, ieżełtby ta Anarchia, to ieft: Bezkrólewia dłnżey 
trwać miały, a dla tego żeby trwały, j żeby uiścić fwoie zamyfty 
zaworowała io Gwarancyę i Prawami Kardynalnymi. I któż to 
wfzyflko zważywfzy przy tych niefzczgśliwych Elekcyach upie
rać fig zechce?

Umyff prawdziwie drętwie» rzuciwfzy oko na pierwfzę, 
jeżeliby być miała, Elekcyg, Co za okropna poftać Rzeczy Pol* 
lkich, rozdwojenie pewne w Narodzie, wkroczenie woylk zagra
nicznych, nienawiść, zemfla, pycha, prześladowania, flrafzliwym 
wybuchn§ pożarem. Mofltwa, ta Moflcwa powoduięca lig raczay 
pychę niż włafnym intereflem, wybierze ten moment na pomfzcze- 
nie fig nad wami, na odzylkanie tych rządów nad Polfkf, które 
Jey cnota Wafza wydarła} w ten czas ten kray, te Miafla, te Wło
ści, tc niwy, które przez lat kilkanaście pokoiu, po tylu oded- 
tchneły klgfkach, okryię woyfka nieprzyiacielfkie; w rozdzielonym 
Obywatelftwie w wywróconym Rzędzie, woyfka fig włafne roz
dzielę, Miecz. Polfki w pierfiach Polfkicb broczyć fig będzie, po 
długich niezgodach wśrzod mordow i krwi rozlania, wśrzod po- 
wfzechnego kraiu fpuflofzeaia obędzie na Tronie Polfkim, Król 
iaki, lecz nie dla Polfki panować bgdzie, ale dla tcy Potencyi,

B która



która go Królem utrzyma. Bcdaybym tych oiefzczęść nigdy nie 
«łożył, bodayby oczy nioie tg urolog i fpokoyngi* przyfypane zie* 
mig niepatrzyły na klęlki i oftatnig zgubę Oyczyzny moicy. Jeft 
ieizcze czas, ieft pora zapobirdz tym klęlkom, Nieba uafzey zo» 
ftawiły go przezorności, niewahaycie fię zapytać woli Narodu, 
ieft on oświeconym, zna co mu było Izkodliwym, co mu poży
tecznym być może, pożyteczne zapewne obierze.

N. S. przez dwa blifko lata trzymacie w ręku wafzych 
lofy Rzpltey, trzymacie ie w nayficzęśliwfzych okolicznościach, 
trzymacie ie bez przefzkod; uflanowcież ie trwałemi, nafłępcy Naft 
z cnotg z naylepfzg chęcig równie fzczęśliwey mieć nie będg pory, 
zoftanie im tylko cierpić i narzekać. Ah bodayby niecierpieli, bo
dayby nie narzekali, na te grono ludzi poczciwych i światłych, 
bodayby cnotę Wafza i ten Bóg, którego w fi ech mocne ramię 
wznofi i poniża Narody. podnioS nafz Naród tylg dotknięty pla
gami, bodayby natchnoł utnyfty wefze duchem mgdrości i zgo. 
dy, bodaybyście Aanowigc w tey wielkiey potrzebie ftanowili do
godnie trwałemu Rzpltey iaftećlwu. Niechay naflępne wieki 
winne będg dzifieyfzemu Seymowi wolność, fzctęśliwość, fiły, po
wagę i wdzięczność.

*
t
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